
P re n u m e ra t a  w miejscu kwar t a ln ie  
z ł p .  12. —  Miesięcznie z ł p .  4.  

N r  poj edynczy gr .  10. 287
Prenum era t a  na prowincj i  z opłatą  

pocztową z łp .  20 kwartalnie .

w  W arszawie dnia 25 Października 1830 roku w  Poniedziałek

' WIADOMOŚCI HANDLOW E.
WARSZAWA.  —  Na ostatnich ta rgach zbo rowych ,  p ł a c o ­
n o :  Pszeni cę  24  do 28,  żyto 18 do 22,  jęczmień  12 do 14, 
owies 9 do 10 zł .  za korzec.
—  G ie łd a  W a r s z a w s k a .  Nie  wiele ułatwiono in t eresów 
w p rzesz łym tyg o dn i a ;  wćxle j ednak  na wiele mias t  N ie ­
mieckich  do zbycia of iarowane,  p r ędki  m ia ły  odbyt .
W wcxlach na Rossję ma ły  ruch  okaza ł  s i ę;  p rzyp isu j ą  
ten wypadek  wieściom szerzącej  się cholera morbus .  —  
Za k u r a n t  P ru sk i  płacono agio i wiele kup iono  na wys ł a­
n i e ,  w części do Gdańsko,  w części do W roc ł awi a .—  Listy 
zastawne w dwóch dniach ostatnich znowu się zn iży ły  na 
92; zdaje się iż to uas t ąp i ł o  w sku t ek  niejakiego zniżenia 
się ich kur su  w Ber l i n ie ,  o czem ostatnia poczta donios ła .  
Co do obligacij udz ia łowych ,  za te w większych part jach 
żądano po 33 6 ;  za pojedyncze  po 342.

AMSZTER.DAM , D n ia  19 p a ź d z i e r n i k a .  —  Obligacje u- 
działowe Polskie  p r .  ul t .  żądano 1 08 ,  p łacono IO85 za 
sz tukę .  ‘__________

WIADOMOŚCI KRAJOWE i ZAGRANICZNE 
K R Ó L E S T W O  P O L S K I E .

—  K o m m is s ja  r z ą d o w a  sp r a w  w e w n ę tr zn ych  i p o l ic j i .  
Gdy  p od łu g  ar t .  9 prawa sejmowego z dnia 16 (28)

czerwca r.  b. o włóczęgach,  tułaczach i żeb rakach ,  ins ty-  
tuta  publ i czne  p r zy tu łku  i pracy , na obręby zaprowadzo­
ne być m a j ą ,  i w miarę  kolejnego ich zaprowadzenia do 
jakie gokol wie kbąć obrębu , toż prawo w tymże  obrębie  
w wykonanie  wejść m a ,  gdy w s k u t e k  p r zep i su  t e g o ,  i n ­
s t ytut  p r z y t u ł k u  i p r acy  na obręb miasta s tołecznego War ­
szawy z funduszów tegoż miasta u r ządzonym zos t anie ,  o 
z końcem roku b i eżącego ,  zupe łne  urządzeni e  g o ,  ukon-  
czonem być ma ; podaje prze to do wiadomości  publ icznej ,  
że od dnia 1 stycznia 1831 r.  włóczęgi , t u ł acze  i ż ebra­
cy w art .  498 i 499 kodexu  karnego  o p i s an i ,  wyrokiem 
właściwego sądu pokoju ,  jako sądu pol icyjnego,  na odes ł a ­
n ie  ich do in s tytu tu  p r z y t u łk u  i p racy skazani  , do t ako­
wego- odsełonymi  i p rzyjmowanymi  będą .  —  W Warsza­
wie d.  21 października 1830 r .  —  Mini s t e r  p rezydu jący ,  
T .  M o s to w sk i .  —  S e k r . j l n y ,  Aug.  K a rsk i .

—  K o m m is s ja  w o je w ó d z tw a  M a zo w ieck ieg o .  ' W wy­
konaniu  rozporządzenia  kommiss j i  rządowej przychodów 1

skarbu  da ty  4 s i erpnia  r .  b.  N r  gruntującego się na
dek rec i e  N.  Pana w Odessie pod dn iem 19 sierpnia  1828 
r.  z a p a d ł y m ,  podaje  do publicznej  wiadomości ,  iż w bio- 
rze kommissj i  wdzkiej ,  przy  ul icy Przejazd,  w domu r ządo ­
wym N r  6 4 6 ,  na pierwszein p i ę t rze  w sali s es s jona lne j , 
odbywać się będzie  publ i czna  l icytacja na sprzedaz dobr  
rządowych Kurowa w ekonomj i  K0W1I ,  obwodzie Kujaw­
sk im p o ło ż on yc h ,  a sk ł ada jących się z folwarku i wsi Ku­
rowa,  m ł y n a  wodnego,  rybołówstwa i lasu.

Licyt ac ja  zaczynać się będzie od summy zł .  56,106 
gr.  5 w k tó rą  wchodzi p rocent  amor tyzacyjny towarzystwu 
k r ed y t owe mu  na lat  5 op ł ac i ć  się winny w kwocie z ł p .  
2299 gr.- 15.

Oprócz  posląpionej  na l icytacji summy,  obowiązany b ę ­
dzie p lus - l i cyt an t  opłacić  skarbowi  w dwóch ratach z ł .  2690 
kanonu rocznego ,  z wolnością wszakże spłacenia  takowego 
monet ą  brzęczącą.

Nad to  oprócz podatków i ciężarów do tych dóbr  p r z y ­
wiązanych,  o p ł a c a ć  się także będzie nowo ustanowiony poda­
t ek  ofiary w ilości z ł .  336 gr .  2.

P rze jmie  p lu s - l i cy tant  pożyczkę  od towarzystwa k r e ­
dytowego ziemskiego w summie zł .  21 ,000 przez skarb  za-  
c iągn ioną ,  od k tó r e j  p rzez  nas t ępne  24  Jata wnosić będzie 
do kassy tegoż towarzystwa pr awem sejmowem z dni a  13 
czerwca \S 2 5  r. ustanowioną op ła t ę .

K a ż d y  p rzys t ępu jący  do licytacji  winien z łożyć  yadium 
zł .  6220  gr.  2  w s r ebrze  albo w listach zastawnych.

Nadto u t r zymujący się p rzy  licytacji  obowiązany będzie 
zaraz złożyć d rugą  podobnąż ilość zł .  6220 gr.  2 .

T e rm i n  do l icytacj i  poczynać się mającej od godziny 1 1 
zrana,  przeznacza  kommiss ja  wdzka na dzień 13 stycznia
1831 r.

O wszystkich innych,  p rócz  powyższych warunkach l icy­
t acyjnych , każdy chęć ku pn a  ma ją cy ,  poweźmie wiado­
mość w biórze kommissj i  wdzkiej ,  gdzie nawet  warunk i  k u ­
pna wraz, z tabel lą  źródł a int raty wykazującą,  przy  wchodzie 
do s a l i  sessjonalnej  wywieszone będą.

Wolno jes t  każdemu  chęć l icytowania ma j ącemu ,  o 
stanic obecnym dóbr  na gruncie  prz.ckonac się , w kto-  
rymto celu zgłosić się należy do miejscowego naddzier-  
ż a w c y . —  W Warszawie d.  19 Września  1S30 r .  —  R ad ­
ca stanu p rezes  R. Rembic-liński .  —  Sek re t a r z  jeneral -  
ny , N o w a ck i .
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Wiadomości Warszawskie.
  Rada  adin.  za tw ie rdz i ł a  nas t ępuj ące  zapisy testame.nto- ,
we,  poczynione przez n i egdy  Ben.  Łukas i ewicza  w TJrdo- j 
min i e  w Augus towski em mieszka j ącego :  1)  Na u t r zy m a­
n i e  d rug iego  wikar jusza  p r zy  kości ele  Urdomiński i r i  złpy 
8 0 0 ;  2)  Na r epa rac ję  dachu tegoż kościo ł a  z ł .  6000.
—  Model  g ipsowy K o p e rn ik a  wyrobiony w Rzymie  przez  
s ł awnego .  To rwaldsena  , darowany zost ał  p rzez  towarzy-  
stwo przy jac iół  n a u k ,  k ro l cwsko -Alcxand rowsk i emn  un i ­
we rsyt e towi  d d  gab inetu  wzorów i odlewów gipsowych.
—  Rommiss ja  r z ądo wa  wyznań  rel igi jnych i oświecenia 
publ i cznego uznawszy  za uży teczne  d / i e ł o  pod t y t u ł e m :  
o Wy chowaniu dzieci  i t. d.  przez Adolf.) bhi-Onu Knigga 
wydane  , p rzez  J, N.  Kurowsk i ego  z dziesiątego wydania 
na j ę z yk  Polski p r ze ło ż on e ;  poleci ła je do nabycia r e ­
k to r o m  szkół  wojewódzkich po dwa cxcmplar ze  , a r e k t o ­
r o m  szkó ł  Wydzi a łowych,  pod wydzia łowy tb  i ins ty tutom 
nauczyc ie l i  e l e men ta rnych  po j ednym exempinrV.u.
 Zg romadzen i e  gminy ewangiel icko - n ieodmiennego  augs-
Łurgsk iego wyznania  na pos i edzeniu  swem ogólrtem w d. 
.13 b.  m.  odby tem , wybra ło  us prezesa  kolb g jńm k o ­
śc ielnego W.  Michała  F ry d e r y k a  Szube r t a  professor;! k r ó ­
lewsko » A l exand rowski  ego unfwerśy te tu , dy r ek to r a  ogrodu 
botani cznego ; na starszego adminis t racj i  szpi tala JP .  Kry-  
sztofa Mi l l era ,  na r ep r e ze n t a n t a  administracj i  szpi tala.  JP .  
Ka ro la  Haubol t .
  W Miaskowie kośc i e lnym , wsi położonej  w wojewódz ­
twie PodL. skiem obwodzie Ł u k o w s k im  , wilk nap ad ł  w k o ń ­
cu zesz ł ego miesiąca w r anne j  porze  na chłopca  4rolelnie.- 
go siedzącego p r zed  domem.  Kobie ta  spos t r zeg ł s zy  to ,
( nie wy rażono jej nazwiska ) niebaczne na n iebezpi eczeń­
stwo na j aki e się naraża , u si łu j e  wydrzeć  to dziecko z 
paszczy w i lka ,  ł y »c za sem  izraeli ta Abraham D r u i d o w i e ,  
r z eź n ik  z Żelechowa,  p r z y b y ł  do tej ws i ,  a s ł ysząc pr zed  
ka r czm ą  k r z y k  tej  kobiety porywa d rewno , przybi ega  i 
t ak  trafnie ugadza w i l k a ,  iż go og łu szy ł :  później  p r z y b y ­
wa kowal miejscowy i zrywającego się wi lka dobi j a .  Ty m 
sposobem dziecię , k tóro przez  cały t «n  czas zostawało w 
mocy wilka , ocalone i lubo mocno w g łowę  poka l eczone ,  
p r z ez  spieszny r a tunek  , tak miejscowy jako t i ź  i doktora  
powiatowego ,  r i f*y życiu zachowane zostało i teraz z u ­
pe łn i e  j e s t  zdrowe.  Wójt  gminy,  w której  len wypadek 
się w y d a r z y ł ,  podaje gó do wiadomości  , ażeby publ iczno 
dzięki  z ł oży ł  t ym o s o b o m ,  k tó r e  przez  swoją odwagę ,  
p rzy tomność  i uczucie ludzkości  , dziecię to od tak o k r o ­
pnej  śmierci  wyratowały  i od dalszego nieszczęścia,  a* 
chroni ły  , tak wspomnione  mie j sce,  jako  też i pobl i skie  
okolice,  albowiem sku tk i  po lekarstwach dawanych t emu  
dziecięciu i nadzwyczajne  wychudnienie  wilka tego , n a ­
st ręczają  domniemanie  , iż on b y ł  wściekły-.
—- Dnia 18 b. m.  u m a r ł  w Warszawie S t an i s ł aw  Pasl al -  
ski  , k t ór emu  do lat  sth , nie dostawało diii k i l kunas tu .

■ B y ł  on przez ce le  życie  bez źennym i c ze l adn ik iem pro- 
fessji rzeźniczej ; zawsze s p o k o j n y , t r z e źw y ,  p r acowi ty ,  
uczciwy i kochany jak ojciec od wszystkich czeladzi  tejże 
profesj i .
-— Wed ług  listu prywatnego pisanego z P a r y ż a ,  znany 
pan C yr  War szawian in ,  z professj i  bronzoWnik i w sp ó l ­
n ik  dawniej  Norbl ina , przy odlewaniu posągu króla  L esz ­

czyński ego (k t ó r e  jak wiadomo nie udało s i ę j ,  utracił  2 
palce u ręki-
—  W k i l ku  okol icach wdztwa Mazowieckiego uważają, 
źe od nie j akiego czasu d rób  pada.  Nawet  gołębie  nagle 
zdychaj ą.  Podobną  zarazę  na d ró b ’ spost rzegano roku 
zesz ł ego w jes ieni  , ale mrozy  po ło ż y ł y  jej tamę.
—  Xiąże Cza r to ry sk i  wojewoda , wielki  podkomorzy  , wró­
c i ł  do tutejszej  stolicy.
—  S ły c h a ć ,  że pan Niwińzki  ak to r  tea t ru  rozmaitości, 
wystąpi  jwkró tce  n i  scenie teat ru narodowego w roli Chło­
pa Mi l i onowego .—  Spodzi ewan i  tu są co chwila nowin- 
ktorowie i aktorki  do tea t ru F r ancus k i eg o  , k tóry z po­
czą tk iem p rzy sz ł eg o  miesiąca rozpocząć  ma swoje wido­
wiska. —  W zesz ł ą  sobotę p r z y b y ł  JPnn Nowakowski 
do Radomia i na tamecznym tea t rze  w niedzielę odegrał 
rolę  Anzelma w kom.  Szkoda wąsów , l icznemi został o- 
ki ■y ty oklaskami w każde j  scenie.  P r zywołany  od licznej 
publiczności  , r z e k ł :  —  uZe mi się uda ło  <v narodowej 
s ukn i  zyskać s zanownych Sandomie rzau  względy, mam to 
za najwyższe szczęście.)) —• P r z y r z e k ł  tam jeszcze parę. 
roi przeds tawić w kom.  i ndyk nadziany dukatami  i w szlah- 
cie czynszowej .  —  Jpanna  Zu czkows ka  jeszcze we Lwo­
wie występuj e w rolach gośc innych :  d .  12 b. ni. przed, 
stawi ła  rolę x iężny  w kom.  swego t ł umaczeni a p. t, X lp  
I n a  i P a  i .  ■
—  Z d r uka rn i  N. Gł i i cksberga  xięgarza i typografa kró­
lewskiego A lexand rowsk i ego  un iwer sy t e tu ,  wyszło dzieło 
pod t y tu ł em:  D orny  i  d w o r y  p r z e z  'Ł u k . Gołębiowskiego 
w y d a n e -  W pie rwszym z tych przedzi a łów głównych opi­
sał  a u to r  cha tk i ' r o ln icze  i domki  mieszczan , tudziez dwor­
ki szlachty i pa łace  możnych , zewnęt rzną  i wewnętrzną 
ich pos t ać ,  wszelkie w nich sprzęty ,  P i ękn a  rycina przed­
stawia z B rzeżański cgo zamku , Lanck o ron y  , z Raju pod 
Brzc /nnami  , s t a roży tne ,  po Topo rczy  kac h, xiążętach Zbir 
r a ź sk i ch ,  Sien iawskich , Buczack ich ,  Ta rłuch , Jazłowiec- 
k i ch ,  S tadnickich pozos t a łe :  część suf i t u ,  wewnętrzny
widok pokoju , ł ó żko  , s tół  , k r ze s ł a  , pająk i jaje strusie, 
k a ł a m a r z ,  lichtarz , bibl ję z o k ł a d k ą ,  puhnr  z nakrywką, 
p u l p i t  do modlenia  s i ę ,  la w a t e r z  z g łową Turczyna try­
skającą wodę ,  miedni cę  7, nalewką z łoc i s t ą ,  stołeczek p» 
nog i ,  woreczek s k ó r z a n y ,  i w ie ja c zkg  z dzieła Reja: s/- 
tool p o czc iw eg o  c z ło w ie k a .  W szczegółowych opisach sta­
r a ł  się objaśnić :  a p te c z k i  obe jmujące lekarstwa i PIZJ 
s m a k i ,  fa i fury  , R u b r y k i ,  d y w a n y ,  k o b i e r c e ,  zegaiy? 
zwierc i adła .  Dalej  r oz l eg łe  dawało mu po le :  I'mcM 
s to łó w ,  u c z t  ,  b i e s i a d , t r u n k ó w  i  p i j a t y k i  opisanie, 
wspomnieć  na l eża ło :  potrawy p i e r w o t n e ,  l u d u ,  źya° )
ś r edn ich  i wyższych s t an ó w,  przechodząc  kolejno:  zUM 
w sze lk i e ,  potrawy m i ę s n e ,  pieczyste,  potrawy z r y b , ; 
guminy.  .potrawy z jaj , n a b i a ł u ,  grzyby , potrawy * 
gdałów , r yżu  , ciasta , pot r awy Polskie lub prowincjom 
ne ; sp i ża rn i e ,  w co mus ia ły być o p a t r z o n e ,  jakie b)' ja 
ł y  p r z y p r a w y ,  k o rz e n i e ,  z i o ł a ,  p rzyprawy kucbaisr , 
s o s y , śn i adan ia ,  podwieczo rk i ,  w i ecze rze ;  jaka liczba j 
t r a w ,  s e k r e ta  k u ch a r s k i e ,  t rzy dania. ,  wety czyli ’
c u k r y ,  f ig u r k i  s tół  zdob iące ,  kuc hm is t r ze ,  kuchaiz0) 
wyzwol iny ,  kuchmis t r ze  s ł awn ie j s i ,  s tuły znakorm ^ 
ku ch n i e ,  xięgi ku ch a r sk i e ,  pod względem zdrowi3 ,
pe w n y c h  okoliczności zastosowane potrawy ; co stan 
k re d e n s , j a k i e  by ły  używane s toły,  nakryć i a  i ch ,  t en
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sy  s z k ł o ,  f a j a n s ,  p o rc e la n a ,  s r e b r a  ; j ak ie  obycza je  poćl 
tym w z g l ę d e m  i z w y c z a j e ,  a n e g d o t y , z n a k o m i t s z e  b i e ­
siady , t a x a  p o t r z e b  s t o ł o w y c h , pochw a ła  s k r o m n y c h  uczt ,  
nagana z b y t kó w z d a w n y c h  p i sa r z y  c z e r p a n a  ,  c ec ha  b i e ­
siad i gośc i nuośc i  Po l sk i e j .  Mó wi ąc  o na po ja ch  , wyl icza 
t r u n k i  r a n n e ,  p i w o ,  m i ó d ,  w ó d k ę ,  w i n o ,  j a b ł e c z n i k ,  
sok b r z o z o w y ,  k w a s e k ,  w yr a ża  c en ę  t r u n k ó w ,  o pi su je  n a ­
c zy n i a ;  zająć r ó w n i e  m u s i a ł y  z wy c z a j e ,  u p o w s z e c h n i a j ą c e  
się coraz  b a r d z i e j  p i j a ń s t wo ,  czasy  Au gus tów,  p i ja t yk i  s e j ­
mi ko we  i k i e d y  ta h a ń b ią ca  nas  wada jyrzecież us t a ła .  Nie  
p o m i n ą ł  i c h ł o d n i k ó w  ; h e r b a t y  i n ap oj ów u ż yw a n y c h :  ba-  
varoi.se , k a w y ,  c z e k u l a d y  , M p ld e s za n u ,  s z o d o n u , p o n c z e ,  
k r u p n i c z k u ,  a r a k u ,  l in io n a d y ,  o r a n ż a d y , o r s z a d y , w o ­
dy z s o k a m i ,  l o d ó w ,  o k a zu j ąc :  w jak i ch  czasach uż yc i e  
ich w p r o w a d z o n e  z os t a ł o ,  f j - ź n i e  i k ą p i e l e  r ó w n i e  p i s z ą ­
cego z a j m u j ą ,  ws ze lk i e  o nich p oda je  s z c z e g ó ł y ,  p r z e c h o ­
dzi do s k r e ś l e n i a  ł ó ż e k  i p o ś c i e l i ,  dale j  o g r o d ó w ;  z m i a ­
ny s m a k u  w tej  m i e r z e  w y m i e n i a j ą c ,  r o d z a j e  owoców , 
j a r z y n ,  kwi atów i d r z e w  dz ik i c h  u ż y w a n y c h  z wyk l e  , t u ­
dzież o g r o d y  z n ak o m i t s z o  ko l e j ą  wi e kó w i wi nn ic e .  P o w o ­
zy i k on i e  obf i tym równi e  o k a z a ł y  się do z e b r a n i a  w i a d o ­
mości  z iy . dd łe m.  P o l a c y  w k o n i a c h  mie l i  u p o d o b a n i e ,  
pos i ada l i  w s wym  k r a j u  k on i e  d z i k i e ,  l iczne stada , s p r o ­
wadzać  j e  z z a g r a n i c v  l u b i l i ,  to dla p o p r a w y  ich p l e m i e ­
n i a ,  to d l a  o kaza łośc i  i p r z e p y c h u -  J ak i ej  b y w a ł y  maści  
k o n i e ,  j a k i e  co do  p r z y m i o t ó w  , b i eg u , j a k i  b y ł  po cze t  
ludzi  s t a j e n ny ch  i s p r z ę t y , n a k o n i e c  j ak i ch  k i e d y  u ż y w a ­
li po wo z ów  ; to ws zys tko  wyj aśn i ć  p o c z y t a ł  a u t o r  swym 
o b o w i ą z k i e m .  Ni e  p o m i n ą ł  s ł u p ó w  z k ó ł k a m i  na d z i e ­
d z i ńc ac h  do p r z y w i ą z y w a n i a  k o n i  , Umi eszczania  d r z e w e k  
z ie lo nych  p r z y  do mac h.  —  K i e d y  pi szącego  to d z i e ł o  z a j ­
m u j ą  d w o r y ,  poc zą te k  t ego n a z w a n i a  w y p r o w a d z a ,  jak 
b y ł y  l iczne  w y r a ż a , '  j ak i  r odz aj  osób s k ł a d a ł  d w o r y ,  j a ­
k a  b y ł a  p ł a c a  d w o r s k a  ? P r z ed s t awi a  dalej  o b r a z  dwor ów 
w r o z ma i t yc h  e p o k a c h ,  k o ń c z y  p o e z ją  O r d y ,  ma lu j ąc ą  
o b o w ią zk i  w yćw iczonego  ch ło pca  , s k r e ś l e n i e m  j ę z y k a  
d wo r s k i e g o .  T o  b y ł  r y s  o g ó l n y ;  w n a s t ę p n y c h  s z c z e g ó ­
ł a c h  j es t  mowa o b ł a z n a c h ,  osobach  p o m i ę s z a n i e  z m y s ł ó w  
m a j ą c y c h ,  p a j u k a c h ,  p a n n ac h  d w o r u ,  na r z ę d z i a c h  k a r y .  
R z u t  oka  na z wy cz a je  d w o r s k i e ,  s k r e ś l i ć  go z n i e w o l i ł :  
d a r y ,  u p o m i n k i ,  d yg an i e  d a m s k i e ,  z a t r u d n i e n i a  k o b i e t ,  
w s po mn i eć  mu k a z a ł  a n e g d o ty  o n a t r ę t a c h .  Op i s y  po- 
se l s tw i wj azdów u m ie ś c i ł  a u t o r  p o d  wz g l ę d e m  d w o r u  , 
dalej  t ł ó m a c z y ,  p i e r w sz y  n i ema l  wy ra z  u ż y w a n y ,  za p r z y ­
b y c i e m  c zy i m w o d w i ed z i n y  pro-szg s ie d z ieć ,  d a w an i e  r ę ­
ki do p oc a ł o w a n i a ,  śc i skanie  kol an  , wi e lk i ego  palca u n o ­
g i ,  u c a ł o wa n ia  nóg  i ' t .  p.  P rz y da ją c  na dt o  r o z ma i t e  o b y ­
c za jowe s z c z e g ó ł y ,  powi ada :  o c y fr a c h  lub z n a k a c h  na p i e ­
n i ą d z a c h ,  d o wo d y  n a dz w y c z a j n e j  s i ł y  i d ł u g i e g o  wieku 
u P o l a k ó w  przytnc/ . a  ; spos ób  l iczenia godz in  , ofinuAw-mie 
ch leba  n o we g o  k r ó l o m  P o l s k i m  na ś. J a n ,  r o zd a w a n i e  go 
s p ó d  k r e ś l i ;  stawia obra-z d a w n y ch  sądów i p a l e s t t-v, op i ­
s u j e  s k a r b y  Z y g m u n t a  Augu s ta  , s k a r b y  z n a l e z i o n e ,  s tac je ,  
t a b a k ę ,  t ab a k i e r k i  i t y t o ń ,  t e s ta m e n t  u sżcwególue i s p o ­
sób wyc howa nia  m ł o d z i e ż y ,  to j es t  : p o s t ę p o w a n i e  ». d z i r -  
ćmi  , e d u k a c ja  ich od lat  s i e d mi u  , i wszelkim da-wnych 
czasów w tej  m i e r z e  obyc za je .  —  Ce nn  s k l e p o w a  -złotych 
ośm.  X i ę g a r z e  s tol icy i p rowi nc j i  o p a t r z y ć  się m o g ą  w to 
d z i e ł o ,  r ó wn i e  j a k  w p o p r z e d n i c z e  t o m y  pod t y t u ł e m :

U biory  w Polsce i L u d  P o l s k i , w k a n t o r z e  t y pog ra f j i  
s t e r eo t y p o w e j  na  K r ó l e w s k i e j  ul icy,  gdz ie  p o m i e n i o n e  d z ie ­
ł a  z ł o ż o n e .

F i OS SJ A.  —  Z  P e te r s b u rg a ,  d n ia  13 p a ź d z i e r n i k a . —  
D n i a  25  z.  m . ,  j e n e r a ł - g u b e r n a t o r  P e t e r s b u r g s k i  o g ł o s i ł  
n a s t ę p n y  r o z k az  o k ó l n y . » N i r b e ś p i r c z n a  choroba-  C h o l e r *  
m o r b u s  z A s t r a ch a ńs k i e j  i S a r a t o w s k i e j  g u b e r n j i  p r z e n i o ­
s ł a  s i ę  w d al s ze  p r o w i n c j e  p a ń s t w a .  Z na jwy żs ze go  Je g o  
C e s a r s k i e j  Mości  r o z k a z u  wszędzi e  p r z ed s i ę wz ię t o  p r z ec i w 
niej  d z ie l n e  po l i cy jn ą  i l e k a r s k i e  ś r o d k i .  Nie  o g r a n i c z a ­
jąc o jc ow sk ą  p i ec zę  na s p o k o j n o ść  i n i e b e ś p i e c z e ń s t w o  s t o ­
l icy.  N.  Pan r a c z y ł  r o z k a z a ć ,  aby w s z y s c y  wł a śc ic i e l e  
d o m ó w lub w nich z a r z ą d z a j ą c y ,  k a ż d e g o  p o r a n k u  d o n o s i ­
li pol icj i  o s tan ic  zdrowi a  ws zys tk ic h  m i e s z k a ń c ó w .  J e ż e ­
l iby  zaś k t oko l wi ek  z n i ch  z ac ho ro wa ł :  w t ak i m r a z i e  p o ­
licja p o w i n n a  być  z a wi a do mi o ną  w k a ż d y m  czas ie ,  b e z  na j ­
m ni e j sz e j  z w ł o k i ,  dla dania  l e k a r s k i e j  p om oc y  i p r z e k o ­
nania  się o rod za j u  c h o r o b y .  Naj i s totnie j szą  powi nnośc i ą  
k a żd e go  j e s t  donos i ć  pol icj i  n a t yc h mi as t  o z d a rz o ny ch  n a ­
g ł y c h  ś m i e r c i a ch .  T e  ś r o d k i  os t rożnośc i  nie t r u d n e  s ą  do 
w y k o n a n i a ,  m a j ą  j e d y n i e  na r e l u  u s p o k o j e n i e  m i e s z k a ń ­
ców s tol icy i z a p o b i e ż e n i e  w s ze l k i em u p o d e j r z e n i u  we wz gl ę-  
df.ie i s t n i en ia  tutaj  C h o l e r y .  Ś c i s ł e  w y p e ł n i e n i e  tych ś r o d ­
k ów jes t  św ię t ym  k a żd e go  o b o w i ą z k i e m .  Oby  Na j wy żs z y  
o d w r ó c i ł  od nas tę p l ag ę  ! p o d n i e ś m y  do ni ego  g o rą ce  m o ­
d ł y ,  w e s p ó ł  z t e m i  , j a k i e  w d n i u  dz i s i e j sz ym o d b y w a j ą  się 
w je.go ś wi ą t yn ia cb .  J> Zc w s z y s t k i c h  wiadomości  u r z ę d o w y c h  
p o k a zu j e  się,  iż w m i a r ę  p o s u w a n i a  się ku  p ó ł n o c y ,  c h o ­
l era  t raci  swą s i ł ę  , a ś r o d k i  l e k a r s k i e  s tają się s k u ­
t ec zn ie  j szemi .  —  Z  p o w o d u  d o s t r ze żo n ej  m i ę d z y  w y ­
r o b n i k a m i  w Niższy  m  - N o wngr odz ie  c h o r o b y ,  z w i e r z ­
c hno ść  m ie j sc owa  p r z e d s i ę w z i ę ł a  w s z e l k i e  ś r od k i  o s t r o ­
ż n o śc i  i o g ł o s i ł a  n a s t ę p u j ą c e  o c h r o n n e  p r z e p i s y :  n —  
G ł ó w n e  z na ki  c h o le r y  są:  m o c n e  bó l e  g ł o w y ,  n i e u s t a n n e  
wy mi o t y  p o ł ą c z o n e  z b i e g u n k ą  i k u r c z  w ł y d k a c h .  Dl a  
o c hr on ie n ia  s ię  od tej  c h o r o b y  n a le ż y  zachować co n a s t ę ­
pu j e.  1) U n i k a ć  ile możnoś ci  wsze lk ie go  z a z i ę b i e n i a ,  i 
w o b e c n e j  wi lgo tne j  p e r z e  r o k u ,  odz iewać  się c i e p ł o  i 
mieć  d o b r e  o b u w i e  , z m o k ł e  na de s zc zu  o d z ie n ie  n a t y c h ­
mias t  o dm i e n i a ć  , a nogi  t r z y m a ć  suc ho .  2 )  Ani  d n i e m  
ani  no cą  nie spać  na o t w a r ł e m  p o wi e t r z u  , a zwł as zc za  na 
wi lgotnej  z iemi .  3)  Ni e  obciążać ż o ł ą d k a  z b y tn i ć m  j e d z e ­
n iem , a na dr w szy slk.o ni.es trasa nami  p o k a r m a m i ;  p r z e t o  
z ab ra ni a  się  j ak  n a js u r o w i e j  j eś ć  j a b ł k a ,  ś l i w k i ,  m e l o ny ,  
k a w o n y ,  o g ó r k i ,  s u r o w ą  r z e p ę ,  ma rc he w , g r z y b y  i i n n e  
p o d o b n ą  s u r o w i z n y  i j arzy ny.  4 )  Używać jak n a jm n i e j  
g or ącyc h t r u n k ó w  i . . jadł* r oz pa la j ą ce g o ;  nndewszyst fco 
ws t r z ym ać  się od j edz en ia  c zo sn ku .  5) Ut r z y m a ć  j ak  n a j ­
wi ększ e  ochędos !wo n i e t y l k o  o k o ł o  s iebie  p r zez  na jczęs t sze  
ile możnoś ci  o d m i e n i a n i e  b i e l i zny ,  lecz w s amych  m i e s z ­
k a n i a c h ,  a na we t  na. pod w ó rzach  i ul icach.  6 )  Ni e  zos t a­
wi ,  ć n i gdy  po w ic l rza  . z a mk n i ę te g o  w pok nj«ch:  w p i ę k n ą  p o ­
godę o t wi er ać  o k n a ,  » w czas wi lgotny i d ż dż ys ty  p rz ep a la ć  w 
piecach i kadzi ć  j ak  najczęściej  octem i j a ł o w c e m .  7 )  Nie 
wychodzi ć  * d omu oaczczo i nie  t ru d n i ć  c i a ł a  z b y t e c z n ą  p r a • 

-cą. —  M i n i s t e r  sp ra w w e w n ę t r z n y c h  j e ne r . a ł - a d j u t au t  h r .  Z a ­
k r z e w s k i  za p r z y b y c i e m  do Moskwy w d n i u  14 b .  m .  w y­
d a ł  okolni-k,  w k t ó r y m  wzywając  m ie s z k a ń c ó w  tdp  ws pół -
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dzi ałania  Vt zatamowaniu .postępów c h o l er y ,  p o d a ł  do w i a ­
domoś ci  p ow y ż s z e  środki  pr z ec iw ko  tej chorobie  jako za 
p otrzebne  uznane.  P o l e c i ł  n a d t o ,  g uber nat or om c y w i l n y m  
i mar sza ł ko m g u b e r m s k i m  , u t worzyć  k o m i t e t y  , kto  
pych obowi ąz ki em b ę dz i e  ś c i s ł e  w y k on an ie  p ow y ż s z y c h  
ś rodków.

F R A N C J A .  __ ?■ P a r y ż a  d.  13 p a ź d z i e r n i k a .  —  A d ­
m ira ł  D u p e r r e  b y ł  d. 9  b.  m.  na obi edz io  u króla.  —  
Be d ac y  na reformie p o d p u ł k o w n i k  Gauchais  , klorogo  
x i a ż e  E u - c n j u s z  m i a n o w a ł  p u ł k o w n i k i e m  podczas bitwy  
A 8 lutego pod M i n c i o ,  a Napoleon mi anowa ni e  to d.
25  t Ul ( 1 8 1 1 )  p o t w i e r d z i ł ,  z os ta ł  uznany w t ym osta­
tnim' stopniu i do c zy n ne j  p r zywróc ony  s ł u ż b y .  P r z e ­
i n a c z o n o  go na komendant a placu.  Pa n Gauchais  jest  
ten sam kt ó re g o  za na le że ni e  do spisku Bertona n a s n n e r c  
s k a z a n o ^  z ła g od z on o  te karę  na 2 0 - l e t n i e  wi ęz i en i e  ) .
k t ó r y  w r LS2S s ł u ż y ł  w wojsku konst yt ucj omst ow H i s i -  
n .niskich.  —  Pan C r e m i e u x ,  kt órego  b y ł y  mi ni ster  p.  
Tt'anville wybra ł  sobie  na o br ońc ę  , z ł o ż y ł  królowi  adres k i l ­
k u  gmi n z ok ul icy Vigan , i miał  honor  być z apr osz onym  
do s to ł u kr ól ewski ego .  Poza wczoraj pr z yj ą ł  kroi  16 a dr e­
sów m i ed z y  i nnemi  przez  deputację  od miasta T h o u a i s ,  
„a c ze le  której  byli pp.  Pombas  i R k e r e a u  , obadwa nale­
żący do spisku Bc rt ona ,  i na s .n.erc  wówczas  skazani  ; kroi  
ńv tał  ich w kt ór ym zostają p u ł k u ,  a na o dp o wi ed z  . z 
oc ze ku ją  umi eszczen ia  , oświadczy 1:  iż p r z y j e m n i e  mu b ę ­
dz ie  po le ci ć  ich ministrowi  _ woj ny .  —  N a d e s z ł a  tu t e ­
l egraficzna wi adomość  od prefekta de p .  P o l n o c y  , ze  Bel -  
o i i c z yk ow i e  nie chcą puszczać  w gran.ee  swoje ochotn. kow  
F ra n cu s ki c h  kt órzy  im na pomoc  ś pieszą .  —  Gaze t t e  za­
pewnia  i nt ere ss ą  Be lg i cki e  b ę d ą  przedmiotem narad
mających się odbyć  w Hadze  przez  mi ni st rów wie lkich
mocarstw.  _  Mówią że  w n o w o z o c z ę t y c h  ukł adach w zg lę ­
de m Grecj i ,  Zgodzono się na r o z s ze rz en i e  granic kraju te-  

a 7,a to wynagrodzi ć  P ort ę  w A f r y c e ,  w s k ut k u czego  
zostal iby Francuzi  przy pos iadaniu samego t y l ko  miasta 
AjMeru.  —  Moni tor  o g ł o s i ł  j u ż ,  prawo zno sz ąc e  prawo  
o świę t okradzt wi e  , które trwało przez  lat 5 ,_ mi es ięcy  
z, i dni  21 .  —  Gwardja narodowa P aryzka  pojmała  dnia 
wczorajszego z p omoc ą Żandarmerji  10 do 12  pod ej rz a­
nych o s ó b ,  należących j a k  się zdaje do bandy które  
ni edawn o z ra b owa ł y  wóz pocztowy z Nantes .  —  Je ne ra l -  
n y m  k ommi ss arz em Men ni cy  mianowany pan Jozet  Mou-  
tard w miejsce  pana Lambert  , który nie chciał  wykonać  

—  Na g i e ł d z i e  tutejszej zaczyna być więcej  czy n-  
n o ś c i -  du ka t y ,  w których n i e m a ł e  robiono i n t e r e s s a , p o ­
s z ł y  w górę ,  co przypisują  o d e b m y m  z ape wni eni om ze  
w e W ł o s z e c h  najzupełniejsza  pauuje spoko. ,nosc.  —  M ó ­
wią, że  x i ąże  O r l e a n u ,  następca t r o n u ,  ws t rz y muj e  się  
o d ” s ł u ż ąc eg o  mu g ł osowan ia  w izbie p a r ó w ,  dla t ego ,  a- 
ż e b v  nie g ł o s o w a ć ,  gdy później  o los i e  dawnych  
mi ni strów taż izba w y r ze kn i e .  —  Quot.  z a p e w n i a , że  K a ­
rol  X .  będz i e  m i es zk a ł  w E d i n bu rg u .

H I S Z P A N I A .  —  Od gran ic  H i s zp an i i ,  d.  8 p a z d z  
D o n o s z ą  z Bajonn y,  Że j e n e r a ł  Mina odwie dz i ł  dnia w c z o ­
rajszego pu łko wn ik a V al d e s ,  a wi dzeni e  się ich mi ało  by  c 
dosyć burz l iwe.  Zapewniają ,  iż  Valdes c z y n i ł  wyrzul y

Minie  , z powodu , ze  ón z 3 0 0 0  wojska które miało 
w k roc zyć  do Portugalj i  podczas zjawienia się  tamże D. 
Miguela , zach owa ł  się ne ut ra l ni e;  wymawi ał  mu także, i?, 
jest z x i f c i e m  Wel l i ng tone m w por oz umi eniu ,  zkąd wno. 
bić moż na ,  że  o jakiejś  zdradzie  zamyśl a.  Z tychto przy. 
czyn p o s t a n o w i ł ,  że  on ( V a l d e s )  najpierwszy wkroczy 
do Hiszpanj i .  Mina p ow ie dz i a ł  na to z ca łą  żywością 
s w o j ą ,  iż jeżeli  nie będz i e  s i ę  stosować do jego rożka, 
zów , k a że  g o ,  g d y  rzecz  przyjdzie  do wykonania,  sla- 
wić przed sąd w o j e n n y ,  i rozstrzelać.  Jednakże inimo 
tak moc ne g o  zwaśnieni a , pojednal i  się  z sobą i zgodzili 
na plan p r z y s z ł e g o  dz iałania.  —  N i e  ulega już Żadnej 
wątpl iwości  , “że  dwór  Madr yck i  u z n a ł  teraźniejszy po- 
r z ą d ek  r z e cz y  we Francj i .  Dnia 2 2  wy s ł an o z Madrytu 
g o ń c a ,  k t óry  p o w i ó z ł  akt  uznania.  —  Przez  Hajonnę 
pr zej eżd ża ł  d. 8 b.  tn.  pan Grouchy tymczasowy poseł 
Francuzki  w Madrycie ,  p r z y w i ó z ł  on do władzy itnejscoirej 
roskaz  , ażeby wyc hod źc om Hi szp ańs ki m kazanosię rozejść 
z Ba jonny.  Wy cho dź cy  obi ecuj ą każdemu zbiegowi 
H is z pa ńs ki emu 2 0 0  fr.  na r ęk ę  , a tymczasem zbywa im 
podobno tak dal ece  na pieniądzach , że  dla ich braku sa­
mi rozejść się  będą mus ie l i .  Dnia  6  b.  tn. pizybył do 
Irun j e n e r a t V i l l a l n l o b o s  , jak mówi ą  dla objęcia dowódi- 
lwa nad ca łą  prowincją.  P o d ł u g  l is tów z JMuneiia, panu. 
j e  sv lej prowincj i  n i e ma łe  w r ze n ie  u m y s ł ó w ,  z przyczyny 
Że Karl iści  miel i  zamiar zrządzić  tam rewolucję  w wido­
kach swoich-  Listy z Madrytu potwierdzają  tę w i a d o m o ś ć  

i douoszą o w y s ł a n i u  do Mancha j e d n e g o  pułku konnej 
gwardji  k r ó le ws ki e j .

N I D E R L A N D Y .  — Ż  A n tw e r p j i ,  d n ia  14 października. 
X iąż e  F r y d e r y k  w y je ch a ł  dzisiaj do Hagi. .  —  X > ą z e  Ora- 
nji u d ał  s i ę  sam osobiśc i e  na okr ęt  gdz i e  trzymano jeucow 
B r u x e l s k i c h , u w o ln i ł  bez  ró żn i cy  w szys tk i ch  , i hojne® 
o bd ar zy ł  ws parc i em.  —  Mi ni s t rowi e  przydani  xięcm m 
nji , podal i  mu r a p p o r t , w k t ó r y m  donoszą  , iz przywróć 
nie  s^dów p r z y s i ę g ł y c h  na pr z es tę ps t wa  d r u k u ,  PoWl Z. 
c hni e  j es t  Żą dan e,  i ua u wagę  x i ęc i a  zas ł uguje .  4
Że Oranji  w e zw a ł  w s z ys t k i ch  de pu t owa n yc h prowincij P 
ł u d n i o w y c h ,  przez  l i s ty  do k aż de go  w szczególności  
s ł a n e ,  ażeby  chciel i  p r z y b y ć  do An twc rp i j i .  —  Bcamy 
t e j s zego  miasta są z a mykane  od godz i ny b wieczore 
godz iny  6 rano.
—  Z  B r u x e l l i  , d .  14  p a ź d z i e r n i k a .  —  Rsąd tym  ̂
wy ma zamiar  u tw o rz y ć  3 0 , 0 0 0  wojska,  w którym 
w y s ł a ł  z s ló so wne mi  pol ece ni ami  podpułkownika  , 
„a prowincje .  —  T e n ż e  rząd zamyśl a zaciągnąć p o * J S  
narodową.  —  Jedna z tutejszych ga zet  powiada: » i
du na zasadę svolnosci re l igi jnej ,  zni es iono  dotyc c 
kapel anów p u ł k o w y c h  p rz y  wojsku.  » „v„.S«łir
—  Z  Leodjurn , d .  13 p a ź d z . —  Hr.  Berlaymon  ̂
rząd burmistrza Le ody jsk ie go ,  do przyjęc ia ktoreg 
n i ł  s ię  p r zez  chęć  stania s ię  u ż y t e c z n y m  krajów 
wzgląd na trudne oko l icz no śc i  obe cne .  Ze zas j ■ 
z e m  i dowódzcą obywat el sk ie j  gwardj i  L e ° dJ l slł' J ,Ij:er|en, 
przeto w stanie  p od oł ać  o bo wi ąz ko m bunn is t i za .
Si ttard i okol icz ne  m i e j s c a , o g ł o s i ł y  s ię  za sp 
wstańców.
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